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drukiem  garmont,  7  cen­
tów od w iersza .  — R ek la -  
macye są wolne od opłaty 
pocztowej

Z Dodatkami kosztuje  
w prenum erac ie :  B e z  p o ­
c z t y :  kwarta ln ie  4 z ł . ;
miesięcznie t zł.  40 eenl.
Z p oc z tą :  kwartalnieózł.; 
miesięcznie l z ł .  75 c. w. a.

j  — — h-g B g « n g j j jB » .  .■ p-.- _ n m . - »

Mon archya Au stryacka.
R z e c z  u r z ę d o w a .

( Ofiary na dotkniętych pow odzią .)
•Galicyjskie Towarzys two muzyczne wyprawiało na ilniu 6go 

kwietnia r. b. koncert  na rzecz dotkniętych powodzią mieszkańców' 
obwodu tarnowskiego,  z którego wpłynęło czystego dochodu Sto 
sześć (1Q6) zł. 70 c. w. a.

Zaś w powiecie S try jsk im  zebrano dalej na ten cel w drodze 
składki 7 i  zł, 20 c. w. a.

Gminy F alejów ka  i R aczkow a  w obwodzie sanockim obowią- 
zały się dla założenia szkoły parafialnej w Falejówce :

1. Płacić roczrie  nauczycielowi 100 zł. w. a., z czego przy­
pada na Falejówkę 53 zł. w. a., a na [laczkowe 47 zł.  w. a.

2. wystawić na pastwisku gminnem w Falejówce stosowny bu­
dynek szkolny, i równie jak wszelkie porządki szkolne utrzymywać 
zawsze w dobrym stanie, a

3 )  polrzebne na opał szkoły drzewo z własnych funduszów 
kupować i przystawiać.

Okazaną temi ofiarami t roskliwość o poparcie oświaty między 
ludem wiejskim, podaje c. k. Namiestnictwo z ■wyrazem należytego 
uznania dn wiadomości powszechnej.

[ Z  urzędow ej części G a zity  w iedeńskie j.)
Jego c. k. Apost. Mość najwyższem postanowieniem z 12go 

kwietnia b. r.  raczył  najmiłościwiej w uznaniu wiernej i pożyte­
cznej służby publicznej nadać Bazylemu Ulwańskiemu, wójtowi mia­
sta Czor tkowa,  srebrny krzyż zasługi z koroną,  a Michałowi Ro- 
zumejko, wójtowi z Dąbrowicy, srebrny krzyż zasługi.

C. k. ministeryum stanu mianowało Piotra Zdziarskiego,  tym­
czasowego nauczyciela c. k. nizs/.ej szkoły realnej w Tarnopolu, 
rzecŁ'rwistym nauczycielem tego zakładu.

Dnia 16. kwietnia b. r. odbyło się dwunaste losowanie obli- 
gacyj długu państwa, które powstały wskutek wypłaty obligacyi 
krakowsko-górno-szląskir j  kolei żelaznej, a następnie trzynaste lo­
sowanie akryj  pierwszeństwa tej kolei.

Wypłata gotowizną obligacyj wylosowanych nastąpi 1. lipca 
ti. r.  w domu wexlowym E. Heimami w Wrocławiu za doręczeniem 
obligacyi oryginalnych, talonów i kuponów jeszcze nie przypadają­
cych, według wartości nominalnych w talarach pruskiego kurantu.

Wylosowane akcye pierwszeństwa krakowskiej  górno-szląskiej  
kolei zelaznej będą wypłacane dn. 1. lipca b. r. w krajowej kasie 
głównej w Krakowie, a to podług wartości nominalnej w talarach 
pruskiego kurantu,  za doręczeniem akryj  oryginalnych i kuponów, 
które jeszcze nie p r z y p a d a ją .

Co do postępowania w przypadkach,  gdy obligacye wyloso­
wane, albo akcye pierwszeństwa, kupony jeszcze nie przypadające,  
lub talony, nie mogą być przedłożone,  zastosowane będą postano­
wienia ogłoszone przed losowaniem z 15. kwietnia 1851.

Procenta obligacyi krakowskiej górno-szląskiej  kolei żelaznej,  
będa wypłacane w dniu, na który przypadają,  w domu wexlowym 
E. Heimana w Wrocławiu,  zaś procenta od akcyi pierwszeństwa tej 
kolei, w krajowej las ie  głównej w Krakowie,  wedle nominalnej 
wartości  w talarach pruskiego kurantu,  za doręczeniem i po zli­
kwidowaniu odnośnych kuponów.

Telegramy.
B e r l i n .  17. kwietnia. Staatsanzeiger  ogłasza najwyższy 

rozkaz do minister}uin z jego kontrasygnacyą tej osnowy:  „Na
przedłożony mi rapor t  o stanie budżetu państwa zezwalam, ażeby 
przyszłemu sejmowi nie był przedkładany projekt  ustawy względem 
dalszego poboru 5% dodatku do podatku dochodowego i klasycz­
nego, jak również do podatku od miewa i rzezi zacząwszy od Igo 
lipca r. b., gdyż okazało się meżliwcm pokryć ubytek w docho­
dach w części przewyżką  dochodów, a w części zmniejszeniem wy­
datków pojcdyńczych administracyi państwa. Jak dalece ma się to 
odnosić do budżetu wojskowego, zezwalam wprawdzie zgodnie z da- 
wniejszem mojem oświadczeniem i teraz chętnie na podobne tym­
czasowe oszczędności,  jednak muszę przytem powtórzyć jak naj­
wyraźniej dawniejsze moje przedstawienia,  że w zakresie administra- 
cyi wojskowej potrzeba koniecznie unikać takich ograniczeń, któ- 
remiby naruszone zostały zasady, których utrzymania wymaga go­
towość do boju i dzielność armii, a tern samem bezpieczeństwo i 
niezawisłość państwa.

W r o c ł a w ,  17. kwietnia. G azeta s z la ik a  dowiaduje się, 
że jenerał  Luders  mu ustąpić z posady Namiestnika Królestwa Pol­

skiego, a domniemanym następcą jego ma być Książę Oldenburski.  
W święta wielkanocne obawiają się w Warszawie demonstracyi.

D r e z n o ,  10. kwietnia. Dzisiejszy D resdn , Jo u rn a l  do­
nosi : Francusko-pruski  t rakta t  handlowy otrzymał  zapewnienie naj­
wyższego przyzwolenia , i nadzwyczajnemu sejmowi krajowemu 
przedłożony będzie do przyjęcia.

Dziennik ten zaprzecza,  że od cżasu zawarcia t raktatu,  na­
deszło tu odnośne doniesienie Austryi.

A t e n y ,  11. kwietnia. Od wczoraj  uchodzą mieszkańcy Nau-  
plii wszystkiemi bramami. Niektórzy okupili sobie u powstańców 
pozwolenie do odjazdu, innych zawrócono i zamknięto w więzieniu. 
Angielskie i francuskie paropływy biorą swoich krajowców na pokład.

A t e n y , 12go kwietnia. (Nai Tryesf ).  Przed kilku dniami 
przybyła austryacka lodź kanonierska „Seehund“ . Do Syra i Maina 
wyprawiono posiłki. Prowincye są spokojne. Poseł  angielski Wyse  
zachorował  niebezpiecznie. Z Nauplii przybywają ciągle podofice­
rowie,  żołnierze i inni zbiegowie do tutejszego obozu.

K o n s t a n t y n o p o l ,  12. kwietnia. Jo u rn a l de Constanti- 
nople donosi, że Sułtan udzielił wicekrólowi Egiptu pozwolenia na 
podróż do Europy.  T rak ta t  handlowy z Rosyą został  ratyfikowany. 
Paropływ odpłynął do Saloniki, by przewieść ztamtąd* wojska do 
Antiwari.  Jenerał  brygady Rifaat Rasza odpłynął korwetą parową, 
która ma połączyć się z eskadrą na Adryatyku,  ażeby objąć ko­
mendę nad brygadą armii, mającą działać przeciw Czernogórze.  
Omer Basza, dotąd komendant placu w Bejrucie, mianowany zo­
stał naczelnym komendantem wojsk w Palestynie. Sułtan nakazał  
sprężyste środki przeciw Czernogórze,  i posłano armii tamtejszej 
posiłki,  pieniądze i zasoby wojenne. Omer Basza przedłożył  swój 
plan kampanii i ręczy za pomyślny skutek.

S m y rn a , 11. kwietnia. Ostatniej niedzieli zaszły zaburze­
nia przy kościele greckim, ponieważ władza kościelna nie chciała 
zezwolić na nabożeństwo żałobne za poległych w Syrze  powstań­
ców'. Z  Teheranu donoszą, że były minister handlu Mahmud Khan 
mianowauy został  pasłem do Londyn.u.

B o m b a y ,  27. marca. Lord  Elgin przyjechał  12. marca do 
Kalkuty ; lord Canning odjechał 19go, a 24go stanął  w Point de 
Galie. Synowiec Nena Sahiba chciał wywołać powstanie w pro-  
wincyi I lyderabadzic ; udało mu się umknąć, ale za pojmanie jego 
naznaczono cenę. Z Turkestanu donoszą, że korpus perski  w l icz­
bie 50 .000 ludzi ze 100 działami postępuje ku Hcratowi,  i że Si r -  
dar Ahmet z kieratu wyprawił  na zlecenie Szacha perskiego 16.000 
ludzi na Furę  i Kandahar.

Przegląd polityczny.
L w ó w  f 22. kwietnia. G azeta w iedeńska  zamieściła spr a­

wozdania wydziału finansowego z rubryk  budżetu wydatków odno­
szących się do utrzymania najdostojniejszego dworu cesarskiego, 
tudzież rady stanu i ministrów. Wydział  wnosi przyjęcie sum r u ­
brykami objętych, zestawiając zaś wydatki tychże kategoryj w dzie­
sięciu różnych państwach europejskich, wydział  w'ykazał, iż wydatki 
te w Austryi stosunkowo do najuniiarkowańszych policzone być 
mogą.

Ojciec święty wystosować raczył  breve apostolskie do Jego 
Excelencyi najprzew ielebniejszego Arcybiskupa lwowskiego,  k tóre 
w dosłownym przekładzie zamieszczamy.

W  braku sprawozdań z zawieszonych posiedzeń rady państwa 
dzienniki wiedeńskie rozbierają kwestyę przedłużenia monopolu ban­
kowego i uregulowania stosunków pieniężnych z bankiem, tw ie r ­
dząc, że większość wydziału finansowego oświadczyła się przeciwko 
przyjęciu projektu przez Jego Excel. p. ministra skarbu złożonego.  
Członkowie wydziału finansowego nie rozjechali się z Wiednia po­
mimo zawieszenia posiedzeń rady państwa z powodu świąt  wielka­
nocnych. Zdaje się więc, że plany skarbowe powtórnemu może ule­
gną rozbiorowi.  W'szakże żaden z dzienników przedłużeniu przy­
wileju bankowego przeciwnych nic podaje ani jednej myśli p rak ty­
cznej, nie wskazuje wcale, w jaki  sposób i czem to bank narodowy 
zastąpićby można, bo przecież zniesienie instytucyi, która operarye 
skarbowe w chwilach krytycznych przeważnie ułatwiła,  a przylein 
handel i przemysł  krajowy otwartym kredytem hojnie zasilała, wiel- 
kąby próżnię po sobie zostawiło.  Pomysł  zaś zastąpienia bankno­
tów biletami przez skarb wydawać się mająccmi, okazał  się ze 
wszech iniui* niepraktycznym i większą jeszcze zawiłość w obiegu 
znaków wartości sprowadzającym, kiedy przeciwnie uregulowanie 
stosunków bankowych na zasadzie projektu p. ministra skarbu prze­
prowadzone,  z matematyczną prawie pewnością wykazuje,  iż po 
upływie kilku lat bank narodowy będzie w możności wywiazania 
się z obowiązku wymiany banknotów na s r ebr o ;  jeżeli  nieprzewi­
dziane wypadki kombinacyi na cyfrach opartej  nie udaremnią.

Zdaje  s ię,  że  w ła d z e  podrzędne  w Prusi ech  przesadz i ł y  w po ­
jęc iu sw em  don ios ło ść  reskryptu miuisteryalui  ‘-o z  dnia 2 2 .  marca
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pod względem stanowiska urzędników w sprawie nastąpić mających 
wyborów do przyszłej  izby deputowanych. Gorliwość bowiem władz 
tych j ie  ograniczała się na samem żądaniu, ażeby urzędnicy w du­
chu rządowyn notowali ,  ale nadto usiłowała wpłynąć na wybory 
zagrożeniem sz jnkarzom i oberżystom utratą koncesyi, jeżeli usiło­
wania rządu w eposób wskazany wspierać nie będą. Teraz  ministe- 
ryum nakazało cofnąć wszelkie odezwy i rozporządzenia w tym 
kierunku wydane;  co do urzędników zas oświadczyło, iZ rząd nie 
miął wcale na myśli krępowania wolnego ich wyboru, jedynie tylko 
przeciwko agitacyom wyborczym powstając , jako z położeniem 
urzędowem pogodzić się nie dającym. Większa zaś część uniwersy­
te tów pruskich i wiele bardzo kolegij sądowych zaprotestowały 
przeciwko wszelkim insynuacyom w sprawie wyborów, jako niepod­
ległość stanu nauczycielskiego i niezawisłość sądownictwa narusza­
jących.

Według  doniesień z Paryża zdaje się, że margrabia de Lava- 
lette powróci  niebawem do Rzymu na dawniejsze swe stanowisko, 
na którem i j enera ł  Goyon nadal pozostanie. Ministeryum francuskie 
t rw a  niezachwianie w dotychczasowej polityce w sprawie rzym­
skiej, w polityce wyczekiwania.  Wszelkie zaś nadzieje przez s tron­
ników Piemontu w pobycie p. de Lavalette w Paryżu pokładane, 
okazały się złudnemi jak bańki mydlane. . Francuzi  zostaną w Rz y­
mie i nie opuszczą go nawet na przypadek śmierci Papieża,  wszel­
kie więc zabiegi Piemontu ku unifikacyi Włoch,  a raczej ku usta­
leniu swych zaborów na całym półwyspie będą daremne, i dążą 
jedynie do utrzymania kraju w ciągłych a nieszczęśliwych kpn- 
wulsyach.

Pomysły p. Foulda pomnożenia wpływów skarbu znacznem 
podniesieniem podatków niestałych, w praktyce okazują się mylne, 
bo konsumeya zmniejsza się w skutek wygórowanego podatku, 
Oprowadzającego konieczne podwyższenie ceny przedmiotu konsu­
mowanego.  Ta k  na przykład,  według urzędowych wykazów, kon- 
Bumcya tytoniu we Francyi ,  która od początku tego wieku ciągle 
się zwiększała,  t eraz  j a z  zmniejszać się poczęła, i dochód z mo­
nopolu tytoniu wykaże z końcem roku finansowego dość znaczny 
ubytek.

Jeżeli  wierzyć można dzisiejszym doniesieniom dzienników 
francuskich, to Rosya zaciągłaby w Londynie nową pożyczkę 10 
milionów funtów szterł ingów. Bliższe warunki pożyczki dotąd 
nie znane.

Turcya wystosować miała ultimatum do Czarnogóry i do S e r ­
bii, zagrażając  w razie nie przyjęcia natychmiastowem rozpoczę­
ciem kroków nieprzyjacielskich. W tym celu wojska tureckie s ta ­
nęły na granicach Czarnogóry i Serbi i ;  wkrótce zaś pokaże się, 
czyli  T u r c y a  zamiary swoje siłą przaprowadzi ,  lub też czy wda­
niem się mocarstw europejskich powstrzymaną nie będzie.

S p r a w y  k r a j o w e .
w  uzupełnieniu odezwy swojej z dnia 20. marca b. r. i. 320, 

komitet  Towarzys twa gospodarskiego uwiadamia niniejszein : iz w y ­
stawa rolnicza w Ułaszkowcacli odbędzie się w dniach 7 ,  8  i 9, 
lipca b. r.

Z Komitetu c. k. Towarzys twa gospodarskiego galicyj.
W e Lwowie dnia 18. kwietnia 1861-

K ra s ic k i , prezydujący.
P rzy ię c k i , sekretarz.

T a r n o p o l .  15. kwietnia. ( O f a r y  n a  s z p i t a l  t a r n o ­
p o l s k i . )  Jego Eicelencya Agenor hr. Gołuchowski ofiarował na 
rok  bieżący kwotę Sto złotych wal. austr .  ua budowę szpitalu ta r ­
nopolskiego.

G azeta w iedeńska  podaje następujące pismo Jego Świątobli­
wości Papieża do Arcybiskupa lwowskiego wydane, a tłumaczone 
z łacińskiego:

Do wielebnego brata Franciszka Ksawerego Arcybiskupa ob ­
rządku łacińskiego we Lwowie.

Pius P. P. IX.
Wielebny Bracie!  Pozdrowienie i błogosławieństwo apostolskie. 

Z  wielką radością otrzymaliśmy pismo Twoje z 21. stycznia r. b. 
pełne szczerego uczucia wierności dla Nas i tej stolicy apostolskiej, 
jako też pobożności i posłuszeństwa. Donosisz Wiel Bracie,  Ze w skutek 
wiadomych powszechnie zaburzeń,  które w rozmaitych częściach 
Królestwa Polskiego powstały,  i w Twojej  także dyecezyi przyszło 
do rozl icznych zajść w podobnym duchu. Jak  donosisz, kilku du­
chownych tak świeckich jak zakonnych odbywało nawet w kościo­
łach zbory polityczne a świeccy mianowicie klas niższych śpiewali 
tam pieśni i hymny osnowy politycznej.  Dla tej przyczyny, chociaż 
dawałeś stosowne do czasu napomnienia, po naradach z Twemi bi­
skupami sufraganami uznałeś za dobre, 18. listopada z. r. z urzędu 
i obowiązku wydać rozporządzonie do Twego duchowieństwa, k tó­
rego nam egzemplarz nadesłałeś.  W tern rozporządzeniu znowu 
surowo napomniałeś duchowieństwo, aby wslrzymało się od udziału 
w powyższych zajściach politycznych, upomniałeś je  surowo, Ze 
obowiązkiem duchowieństwa jest  mieć staranie o zbawienie dusz.

Najmocniej pochwalamy to postępowanie Twoje Wielebny Bracie, 
ponieważ tym spesobem ochroniłeś świętość,  godność i powagę 
domu Rpżego,  i gorliwie usiłowałeś duchowieństwu Twojemu przy­
pomnieć, jakie są obowiązki jego urzędu. Domy Boże, które Chry­
stus Zbawiciel nasz sam ua domy modlitwy przeznaczył ,  z najwięk­

szą religijnością szanowane i czczone być mają:  sam Bóg nam to 
nakazał grożąc zniszczeniem tym co zgorszenie czynią, aby znie­
ważyć dom, w którym imienia Jego wzywają.  ( Jeremiasz Cap. 7. 
W.  30 . )  Bo poświęcane gmachy na to są przeznaczone, aby służba 
Boża w nich odbywała się świątobliwie, i aby obrzędy religijne 
pobożnie sprawowane były. O tern mówi także nasz poprzednik 
ś. p. Grzegorz  X., gdy o poświęconych świątyniach miedzy innemi 
mądrze naucza i zaleca co następuje:  Na tych miejscach w pod­
niesieniu serc tylko święte uroczystości odbywać się i pobożne 
modły wznosić się powinny, na tych miejscach na których godzi 
się jedynie w pokoju śluby_ swoje wypełniać, nikt zaburzeń być 
przyczyną i gwałtownie postępować nie powinien. Na tych miej­
scach ustać powinny wszelkie narady i zebrania,  rozmowy żadnej 
albo nieczystej treści,  i wszelkie jakiekolwiek mowy. Z miejsc tycb 
ustąpić powinno wszystko, co nabożeństwu przeszkadzać i majestat 
Boski obrażać może, ażeby w miejscu tein, w którem blaga się o 
przebaczenie grzechów powodu do grzechów, lub też spełnienie 
grzechu ułatwione nie było. (B. Grzegorz  X. iii* Concil. generali 
Liigdunen- relalus in cap. decet de immunit Ecclesiar.  in 6 .)  Wszystko 
to poprzednik nasz ś. p. Pius V. w szczególnych swoich rozporzą­
dzeniach kościelnych potwierdził ,  odoowił i rozszerzył ,  wyznaczając 
zarazem ciężkie kary na przestępców. (S. Pius constit. Cumprimum 
edita \ ,  April 1856).

Dla tego więc Wielebny Bracie podniosłeś głos swój Biskupi 
z największą zasługą i z najlepszem prawem, gwoli  walczenia za 
cześć domu Bożego i wydalenia z niego wszystkiego, co obcem 
jest świętości miejsca, w którem wierni mają zachować się z naj­
większą pobożnością i religijnością, ciężkim to bowiem jest g r z e ­
chem , mniej przyzwoicie zachowywać się w kościele. Słusznie 
więc napomniałeś duchowieństwo Twoje mądremi stawy soboru t r y ­
denckiego wskazując mu sposób, w jaki ludność chrześciańską n a ­
pełniać ma zbawienną nauką, i jak wzbudzić w niej chęć oddalenia 
się od grzechu,  a zamiłowania cnoty, i jak jest knniecznem ażeby 
ludność ta zdała trzymała się od zgromadzeń,  klóremi zbudować 
się nie może, i do których zazwyczaj  pobożność przystępu nie ma.

Duchowny o nic tak bardzo starać się nie powinien jak o to, 
aby pamiętając ciągle na własne powołanie ludności chrześciauskiej  
p rzodkowa!  przykładem wszelkich cnót, ażeby przy modlitwach był 
obecny, i aby pełnił obowiązki świętego swego urzędu, aby według 
świętych przepisów stale postępował,  i aby t rzymał  się zdała od 
wszelkich politycznych zamieszek, które nie przystają temu, co się 
służbie Bożei poświęcił,  na to aby wykładając prawdziwą naukę 
kościoła katolickiego gorliwie pracował dki wiecznego ludzkości 
zbawienia. —  Co zaś do odpowiedzi,  którą dałeś wielebny bracie 
tym, co od Ciebie żądali, ażebyś odwołał  swoje rozporządzenia,  to 
w odpowiedzi tej dałeś dowód biskupiej mądrości i stałości,  która 
szczególniej biskupowi katolickiemu przystoi.  Odpowiedź ta tem 
jes t  stosowniejszą,  iz tam wcale inne stosunki zachodzą,  jak te, 
w których religia nasza znajduje się gdzieindziej.

Zechcij przeto Wielebny Bracie wypełniać i nadal z najwięk­
szą gorliwością wszelkie obowiązki pasterskiego urzędu Twego,  
st rzedz i bronić naukę kościoła katolickiego, duchowieństwo zaś 
Twoje ciągle napominać, aby godnein było święlego swego po­
wołania.

Nie zaprzestaj  w Twojej  głębokiej pobożności i gorliwości 
biskupiej nieustannie napominać wiernych Tobie powierzonych i za ­
chęcać ich, aby od dnia do dnia silniej utwierdzali  się w religii 
katolickiej, aby nie zaniedbywali pełnić gorliwie przykazania ko­
ścielne, aby nawzajem pałali ku sobie miłością chrześciańską, i aby 
dobremi uczynkami sweje powołanie i posłannictwo stwierdzali .

Ciebie przekonanym mieć chcemy, Ze pałamy dla Ciebie szcze­
gólniejszą miłością i że najwyższego Boga pokornie i szczerze  bła ­
gamy, aby Cię obdarzył najobfitszemi łaski swojej darami, aby Cię 
wzmacniał i pocieszał,  których to darów życzymy także ukochanej 
trzodzie pieczy Twojej poruczonej.

Jako rękojmię i zakład Naszej najprzychylniejszej życzliwości,  
udzielamy Ci Wielebny Bracie z głębi Naszego serca,  równie jak 
wszysfkim wiernym duchownym i świeckim pieczy Twojej poruczo- 
nynt, Nasze apostolskie błogosławieństwo.

Dano w Rzymie u św. Piotra 17. marca 1862 rządów Naszych 
papieskich roku 16.

P iu s P . P • I X ,  in. p.

Portugalia.
( p  r z e s i l e n i e  m i n i s t  e r  y a 1 n e.) Chociaż żaden z Ministrów 

dotąd nie z rezygnował,  to jednak wierzą powszechnie iż jeszcze 
przed zwołaniem izb modyfikacye ministeryalne nastąpią. Król ma 
być przeciwny rozwiązaniu izby deputowanych. Mówią powszechnie 
że dawniejszy minister finansów d’Avida powołany być ma do z ło­
żenia nowego ministeryum. Za dobra klasztorne na licytaeyi s p r z e ­
dawane znaczne sumy wpłynęły.  Ostatnia poczta z wysp azorskich 
donosi o wielu nieszczęśiach na morzu w skutek ostatniej burzy 
wydarzonych.

Francya.
S * a r . i K ,  17. Kwietnia. Monitor pisze pod dn. 16. Kwietnia 

„Dzienniki upodobały sobie w doniesieniach o podróżach cesarskich 
to do P r u s ,  to do Anglii“ . Jesteśmy upoważnieni do oświadczenia 
iż Jego Ces. Mość żadnego dotąd nie ma ułożonego planu podróży.
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( M o n o p o l  t y t o n i u . )  Wykaz, wpływów skarbu w pierwszem 

kwartale bi eżąccgo roku zasługuje na uwagę izby deputowanych 
przy rozbiorze budżetu.  Głównie zaś pouczające są cyfry odnoszące 
się do monopolu tytoniu, pokaże się bowiem jak złudne są nadzieje 
I*. Foułda , pomnożenie wpływów na drodze pomnożenia podatków. 
Ża de n  przedmiot konsumcyf nie wzraslał  tak ciągle we Francyi 
od początku wieku 19. j ak  konsnmcya *tytoniu, podniesienie jednak 
cen tytoniu w roku 1860. zaprowadzone,  widocznie konsumcyę 
zmniejsz’ lo. Dowodzi to wyraźnie porównanie wpływu w pierwszym 
kwartale 1862,  z wpływem legoż samego kwar tału 1860 roku. Pod­
niesienie ceny wynosi 20 od sta a jednak wpływ tylko o 18% się 
powiększył ,  widoczne więc jest  zmniejszenie konsumcyi. Wpływy 
z monopolu Utoniu według wszelkiego podobieństwa do prawdy nie 
dosięgną, cytry w budżecie przyjętej.  Cyfra bowiem ta 225 milionów 
wynosi, a wpł yw w pierwszym kwartale tylko do 52 mil. doszedł.

( W  i a d o m o ś c i b i e ż ą c e . )  Margrabia de Lave!el te,  który 
dopiero 15. b m. do Londynu wyjechał ,  spodziewany jes t  w przy­
szłym tygodniu z powrotem i niebawem do Rzymu udać się- ma. 
Według  Dziennika ,,/e P uya li pewną zdaje się być rz ec zą ,  iż po­
lityka dotychczasowa wyczekiwania i nadal utrzymaną zostanie. 
Dziennik ten przyznaje,  iż robione były usiłowania ku tej zmianie,  
wszakże bez żadnego rezultatu. Trak ta t  handlowy między Włochami 
a Francyą temi dniami podpisany być ma. Statki  pancerne budowano 
dotąd w Naoieo i w Lor ien t ,  teraz obsfulowano jedne bateryę pły­
wającą w Bordo. Zamek historyczny Maitnarasio przez Cesarza z a ­
kupiony został.  Urządzają go na nowo i Cesarz temi dnianri w po­
siadanie go obejmie. Będą przy tej sposobności różne festyny, na 
klórych Królowa holenderska znajdować się będzie.

Rosya zawarła w  L o n d y n ie  pozyczkę 1 0  milionów funtów 
szterl ingów. Na wyspie Korfu aresztowano wiele osób. Constita- 
tionell zamieszcza odpowiedź na mowę lorda Palmerstona w spra­
wie rzymskiej.

W Dijdielli (w  Algeryi) było dnia 8. b. m. lekkie trzęsienie 
ziemi, które w Philipopeville uczuć się dało. Trwało  ono t rzy se­
kundy przy miernym łoskocie podziemnym. Nie zrządziło przecież 
żadnej szkody.

Rząd hiszpański odebrał wynagrodzenie wojenne marokańskie 
20 milionów Ras t rów w gotouiźnie drugie zaś 20 milionów w wexlach 
na Londyn.

Włochy.
( O k ó l n i k  R a t  a z z e  g o  d o  p r e f e k t ó w . )  W cyrkularzu 

swym do prefektów p Ratazzi jako minister spraw- wewnętrznych 
Iwierdzi,  iż polityka rządu mieć będzie cechę pojednawczą między 
stronnictwami, jedyna to bowiem droga do ustalenia regeneracyi  
Włoch.  „ W  skutek t< go w olności konstytucyjne szanowane być 
muszą we wszystkich manilestacyach aż do tych granic,  po za któ- 
remi byłyby naruszeniem publicznego porządku i spokoju. Zapo­
mnieć o tern jednak nigdy nie możua, iż., jakkolwiek pożądaoe jes t  
zespolenie wszystkich sił narodowych,  wszelkie jednak wdzierania 
sic w sferę rządowi wyłącznie przynależną tak  co do wewnętrznej  
administracj i ,  jak co do stosuuków z zagranicą,  najsilniej stłumione 
być muszą.

Rząd zapoznałby swoje obowiązki,  gdyby pod tym wzglę­
dem z stanowiska swego wypierać się dał. Prawa dały inu w rękę 
broń naprzeciw podobnym wybrykom. Będzie on uważał  p rzekra­
czających je  jako nieprzyjaciół kraju.  Z drugiej zaś strony pre­
f e k c i  faworyzując rozwój wszelkiej wolności, ścigać powinni resztki  
frnkcyi jedności narodowej monarebyi konstytucyjnej przeciwnych, 
nie dlatego, ażeby zaprzeczy ć winnym rękojmie prawem przyznane, 
ale dlatego, ażeby wszelki zamach na porządek rzeczy wolą na­
rodu ustanowiony energicznie tłumić mogli.

Niemce.
(K o n w e n c y a w o j s k o w a . )  Z Sonderha-usen donoszą, ż e 

minister stanu Elsner po siedmioletniej administracyi podał się do 
dymisji .  Dwie miał do tego przyczyny:  konwencyę wojskową, i 
spłaty za polowania. Minister doradzał  księciu zawrzeć  z Prusami 
t rak tat  związkowy. Był także za zniesieniem prawa trzecich do 
polowania na obcym gruncie za wynagrodzeniem uprawnionych, po­
nieważ w r.  185? na drodze prawodawstwa sam p rz yw róc i ł  prawa  
Irzecich do polowania. Jeg°  rada nie została przyjęta;  udaje się 
więc do swoich posiadłości na Szląsku .

Kosy a i Królestwo Polskie.
W a r s s a w a .  16. kwietnia. ( D o n i e s i e n i a  z  W a r s z a w y . )  

fia ze tu  w a rsza w ska  donosi, że Namustn ik Królestwa Polskiego 
kazał z lós tu  osób, aresztowanych prz.cz policyę za dopuszczenie 
się 29. marca (10.  kwietnia) w kościele św. Jana czynów zniewa­
żających Świątynię Pańską, i przekonanych przez wyprowadzone 
śledztwo w poczynionych im zarzutach,  —■ oddać jednego pod sąd 
wojenny, a dwunastu do wojska na rachunek poboru, jeźli się okażą 
zdatnymi, w- przeciwnym razie bez zaliczenia na kontyngens ; zaś 
dwóch, którzy okazali sie mniej winnymi, ukarać kilkutygodniowym 
aresztem w kazamatach twierdzu Nowogeorgiewskiej.

Tiircya.
K o n s t a n t y n o p o l , 9. kwietnia. ( W y p r a w a  na  C z a r n o ­

g ó r ę . )  Podług ostatnich telegramów z głównej kwatery a Mostaru

nadesłał już Omer Basza rządowi plan kampanii przeciw Czerno- 
górze.  Serask ie r ręczy za pomyślny skutek wyprawy, która może 
być niebawem rozpoczęta,  ale żąda potrzebnej pomocy. Por ta  po­
słała mu pieniądze, żywność i ainunicyę. Siłę wojska, które ma 
być ustawione u północnych granic Hercegowiny, podają na 40.000 
ludzi, a Sułtan chce, ażeby jak  najgorliwioj czyniono przygotowania 
wojenne.

Ostatnie wiadomości.
R a g u z a ,  18. kwietnia. Potyczka pod Duga odno­

wiła się dn. 15. i 16. Powstańcy i Montenegryni stracili 
300 ludzi; straty Turków niewiadome.

B e r l in ,  19. kwietnia. Prywatny korespondent z P e ­
tersburga donosi, że rada ministeryalna przyjęła dwa ważne 
wnioski ministra spraw wewnętrznych. Jeden odnosi się do 
przyspieszenia operacyi wykupna, drugi zaś żęida reprezen- 
tacyi krajowej. Rozprawy rady państwa odłożone z przy­
czyny wielkiego tygodnia.

T r z e b in ia  ,  18. kwietnia. Dnia 14. b. m. krwawa 
potyczka zaszła między powstańcami a Turkami. Powstańcy 
stracili 50, a Turcy 100 ludzi. Derwisz B asza fortyfikuje 
się w Niksich.

Wiadomości handlowe.
A n d r y c h ó w ,  16. kwietnia. Na naszych targach od 1. do 

15. b. m. płacono w przecięciu za inec pszenicy 5 zł .  35 c. ;  żyta 
3 zł. 85 c . ; jęczmienia 2 zł.  95 c . ;  owsa 1 zł. 40 c . ; ziemniaków 
1 zł.  35 c. Cetnar siana 1 zł.  Za sąg drzewa twardego płacono 
5 z ł , miękkiego 4  zł. Funt  mięsa wołowego kosztował 17 c. 
I l reczki ,  kukurudzy,  nasienie konicza, wełny i okowity nie było 
w handlu.

Według  nadesłanych doniesień podajemy średnie ceny przeciętne 
czterech głównych gatunków zboża i innych artykułów,  jakie były 
w pierwszej połowie kwietria 1862 r .  na targach w Tarnowie,  
Brzostku,  Dąbrowie, Jaśle,  Mielcu i Żabnie.

M i e j s c e  t a r g u :
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zr. cen. zr. |cen. zr. cen. zr. cen. zr. cen. zr. cen.
waluty austryackiej

Mec pszenicy . . , 5 i ♦ 4 . 4 50 4 80 4 10 5 ♦
„ żyta . . . 2 I 75 2 50 2 60 2 98 2 20 3 *
„ jęczmienia . 2 30 2 50 2 , 2 15 2 * 2 40
„ owsa , . . 1 38 1 50 1 35 1 10 1 20 1 60
„ hreczki  , . 2 80 2 « 2 50 2 10 1 20 ♦ *
„ kukurudzy . 4 50
„ kartofli  . . 1 ♦ ♦ 80 ♦ 70 ♦ 80 « 60 ♦ 70

Cetnar siana . , . 1 45 1 ♦ 1 5 1 ♦ 1 30 ♦ 'l •
„ wełny . . . . ♦ « 140 ♦ ♦ • ♦ ! ♦ 130 ♦ ♦ ♦
„ nasienia konicza ♦ * 38 ♦ 18 ♦ ♦ ♦ 20 * ♦

Sąg drzewa twardego 9 50 5 25 ♦ 6 50 . * 7 50
„ „ miękkiego 7 25 4 20 6 50 4 30 5 * 6 50

Funt  mięsa wołowego ♦ 16 ♦ . 14 + 13 1- 14 ♦ 12 * 14
Mas okowity . . . 1 26 * 95 • 60 1- 80 ♦ 75 ♦ 72

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie. 
Dnia 1 8 . kw ietnia  1862.
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Przyjechali do Lwowa.
D nia 80  kw ie tn ia .

Hotel ro sy jsk i: PP- Ks. G hyka T eo d ., z  B ukaresztu . — H r. C e tn e r A l­
b e rt, z Podkam ieoia. — Z nam irow sbi S ta n .,  z  Sokala. — B r .  K apri Dominik, 
z D zw in iarza. — Zaw acki S ta n .,  z T u rk i.

Hotel a n g ie ls k i : P iszek  F ran  , c. k . no taryusz, z  B uska . —  R r . D roho- 
jew sb i Zygm., z  K rukienicy. — T o ro siew icz  M ichał, z  P e ltw y .

Dnia 21 . kw ietn ia .
Hotel ro s y js k i : PP . K ęplicz M arc., z A rtasow a.
H otel eu ro p e jsk i: W asilew sk i W o je .,  z  Po lank i. —  L isow ski Rudolf, 

z L eszo w iee . — Kossow icz W lad ., z  Janów ki.
Hotel an g ie lsk i: C zarnoszyńsk i S ta n ., z P o ło tu r. — R om ański W lodz., 

z Zytom irza,
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Wyjechali xe Lwowa.
D nia 2 0 . kw ietn ia .

P P . G ottlieb  W in ., do Dolhom ościsk. — D w orski Ale*., adw okat k ra j., 
do P rzem y śla . — B aroni Józef, do S łow ity . — Ja rczew sk i N ałęcz  E d w ard , do 
K rnaze ln icy . -  N r. Kom orowski W ład ., do Bilinki. — Ł odyński S ta n ., do N a- 
h o rzec . — żnam irow sk i S tan ., do Sokala. — K*. Ghyka T eo d ., do P ary ża . —
R ozłncki K onst., do C zarnokoniec. — U rbańsk i Jan , do D ańkowiec.

Dnia 21. kw ie tn ia .

PP . S k rzy ń sk i F ran . K saw ., do Chodorow a. — Sula tyck i Jan , do P a ry ża .

Telegrafowany kurs wiedeński papierów i weksli.
Dnia 19. kw ie tn ia .

Ta pożyczki naród , po 5%  za 100 z łr .  83.85. M etaliki po 5%  za 100 z ł.
69  70, po 4*/*% *» 100 zł. — , — ; po 4%  za 100 z ł. —  O b l i g a c y e  i n-
d  e m n i z a c y j  n e N iższej A ostry i po 5%  za 100 z ł. — — ; W ę g i e r  .
Galicy'. — — ; Bukow iny — ___ ; Akcye B an k a  narodow ego sz tu k a  830 -  ;
Insty tu tu  k redytow ego dla handlu i przem ysłu  2 0 4 .40 ; n iż szo -a u s tr . to w arzy ­
stw a  eskom tow ego — . —.

L i s t y  z a s t a w n e ,  G alie , in s ty t. k red . po 4%  za 190 z ł. — . — •
W e s c l o w y .  Z a 100 z ł. po łodniow o-n iem ieck iej w aluty  — . —. —

tiip sk  za  100 talarów  — .— . Londyn za 10 funtów  sz te rl. 134 30 . Medyolan 
za 100 z ł. w aluty au stry ack . — .— . P ary ż  za  100 fr. — . —.

K u r s  z ł o t a .  D ukaty ces. mennicze 6.32 dukaty ces. pełnej wagi 
— — . korony — .— , półkorony —. —. S re b ro  132 75 .
_ _ = j j _ L _ j . i _ _ _ i i n i _  -  ■ — n a s .  — — —  i — « ii '" U l—  n asil............. . ni—  — —  —s— ■  a— s^ ^ w i ■  i

Kurs lwowski.
Dnia 19. kw ietn ia.

D ukat ho lendersk i .
D ukat ce sa rsk i . . ■
Półimpery&ł zł. rosy jsk i 
R ubel s re b rn y  rosy jsk i .
T a la r  p ru sk i ......................................
P o lsk i k u ra n t  i p ięciozłotówka . . . 
Galicy j. listy  zastaw ne w. a. za 1.00 zł 4 

„ „ „ m. k  za 100 z ł. ł
Akcye g a l. k o l.ż e la z  K aro la  L udw ika /  
G alicy jsk ie  obligacye indeinnizacyjne \ 
5%  Pożyczka narodow a

w al. austr.

bez
kuponów

gotówką towarem
zł. c. | zł. c

6 23 6 30
6 25 6 32

10 88 10 99
2 8 2 11
1 99 2 2

79 63 89 25
83 63 84 33

231 — 233 —
70 50 71 38
83 45 84 6

Kurs giełdy wiedeńskiej.
D nia 19 kw ie tn ia .

1. D łu g  pub liczny .
A. P a ń s t w a .  pień. tow ar,

W a u s tr .  w ał. po 5%  . . 64 80 65 —  
Z  pożyczk i naród , z proc.

od styczn ia  do lipca po6%  8 4 .— 64 .20  
7, pożyczki naród , r  proc.

od kw iet. do p ażd . po 6%  83 80 63 .90  
Z r .  1861, s e r .  B , po 6%  — .— — .—
M etaliki po 5%  . . . .  — . — —
M etaliki z p roc . od maja do

p ien . to w ar. 
(B anału  T ern . .  .  7 1 .— 71 .6 0  

t - c  J Kr,,* ' yi * S ław onii 73 — 7 4 —
j « -  ) G alicj i .................... 70.80 71 .10

• c  g, 5 iS iedm iogr. i B uków  68.76 
I .o m -w en . poż. z r .  1850 — .—
W en. pożyczka z r .  1869

( P° 5 %D ług T yrolu

69.26

li stop'sda po 5 % . • . . 69 66 €9 75
dtto. n 4 V ,1 • . ■ 61 25 61.50
dtto. M 4 % • .  • • 54.30 64 60
dtto. ft 3  i  . «  • • 41 - 41 60
dtto. ft « % %  • . . . 3 6 - 36 —
dl to. ft ■ ■ . . - 13 80 14—

O rze as. do wyło*. 7. r,. 1839 147 60 148.—
ft 1854 96 50 95.75
ft 1860 9 3 Ł 0 94 —

D łu g  Salcbnrga^ 

D ług K rainy

> .  S t a n  o b l i g .
po 3%  za 100 z ł.

2 ‘/»%  za 100 z ł. 
«V*% za  100 z ł.

za 100 z ł. . 
1% %  za 100 z ł.

101.50 102 — 
67 50 68 — 

4%  53 60
3V s% 46.60 
3%  38—
» % % 3 2 —
8%  25 —
1% % 2 1 .8 0

dom estykaln
. . 16—  17—
. . 14—  16—
. . 12—  13—
. . 11—  12—

10— 11 —

6 4 —
4 7 6 0
38.60
32.60 
25.50 
22—

P rzezn aczo n e  dn losowań 
z r .  1860 po 1 (0  zł 

Renty Como p s 48 lir . ans.

W yło*, obi. dawn 
długu państ.

P« 6%

P rz e z , do los. obi. 
daw .długu państ. 
z pr<c. w k ra ju

dtto z p rocent 
za g ra n ic ą  . j

B. K r a j ó w

99 40 
16.75 

67 60 
4V,'% 60 60 
4%  63 60
3 % %  46.60
n  —
27»% 45 60 
2 % %  3 8 -  
22 , 34.50
i»/ ° _i A  /„ — ■—
5%  67.60
4 A  2 ,6 0 .6 0  
4%  63 —  

k o r o n n y c h

B anku nar.
8 .  A k c j e .

830 -  831 

204 40 204.50

i  •*,
® ę"O e  
£  *“ 
1) sl
o? i-?

N iższej A  .is try i .  88 — 
W yż. Auel. i S a ih . 86.76
C z e c b ........................ 88.—
M oraw ii . . . . .  9 2 .—
S z l ą s k a ................... 8 8 —
S t y r y i ........................ 88—
T y r o i n ...................Ob—
K ar., K ra iny , i W y b . 87.50 
W ę g i e r ...................  73 26

99.60 I n i t .  k red . d la handlu po
17—  200 z ł. w . a ........................
6 8 .— N iż .-a u s tr . tow . eskom t.
61 — po 600 z ł .............................. 640 — 661
6 4 — P ó łn . kol. po lOOOzł. m. k . 2 2 6 7 .-  2269.
47.60 T ow . kolei żel pań stw a  po 
4 6 —  200 z l. m. k . czyli 500 fr. 279 50 280.
46 —  K ol.C es. E lżb iety  po 200 z ł. 161 26 161.75 
88 ŁO P o łu d .-pó łii.-n iem . kolei 
36. -  kom. po 200 z ł. m. k. , 140 — 140.20
30 f 0 Kolei Cisy po 200 zł. m. k.
6 8 — po 140 zł. (7 0 % ) w pła ty  147.
6 1 —  Połud. kolei p a ń s t.,lo m b .-  
53 50 w en. i c e n tra l— w łosk ie j

kolei że l. po 200 z ł. w . a.
88 6 0 czyli 600 fr . z w p ła tą
8 7 —  180 z ł. (9 0 % ) . . . . 274 80 275 -
88 60 Kol. K a r. L u d . po 2 0 0 z ł.
93 — m .k .z w p ł.p o l8 0 z ł.(9 0 % )2 3 1  50 232.
88 60 Kol. P re s z b .T y rn . 1. em is.
88.50 po S O O zł.m .k ....................  4 5 —  4 7 .—
97.— d tto .I I .e m is .p o 2 0 0 z l.m .k  9 6 .— 1 (0 .—
88.60 Kolej B u steh rad zk a  po 

600 z ł m. k ........................ 703—

147—

pien. tow ar.
K olej A nasig .-C iep l. po

200 z ł. m. k ..........................184—
K ol. B e rn . R oss. po 200 z ł. 

d tto . z p ierw szeństw em  
po 200 zł. m. k . . . .

Kol. G rac.-K ófl. i Tow . 
gó rn . po 200 zł. w . a. .

A ustr. to w arz. żegl. pa r
po 500 z ł. m. k ....................

L loyda w T ry eśc ie  po 
500 zł. m. k.

Mostn łańc . w P eszc ie  po 
500 z ł. m. k.

T ow . m łyna pa r. w W ied . 
po 566 z ł. m. k . . . .  3 92 .— 3 95 .— 

P ow s? a n s tr .  T ow . gaz. 
po 250 z ł. m. k. . . .  190— 195—

tt. L isty  zastaw ne.
. (61et. po 5% 103 60 103.75

Clndowengo°‘ 10 ” 5% 98 6H 991 p rzezn acz , do 
w mon. k»« r i o s . p o 5 %  90 25 

/n a  12 m. 5%  
i za 100 z ł.

187.

—  —  200.-

162____1 6 3 . -  ! Salina
i  Paliiego 

449—  460—  | '

243—  250—

, 397—  3 9 9 —

90 75

74 — 7 06 .

Banku o aro 
dowego

... W ||| , i,a ll  i / "  ~ ”w w \*. a u s n . ^ po 6 «y . s 6  40 86 tf0
G al. T ow  k re d . po 4%  . . 80 .—  — —

&. O b lig a c y e  z p raw em  
p ie rw szeń stw a .

Kolej E lżb iety  po 6%  za
100 z ł. m. k ................  97 25 97 76
detto detto  w sre b rz e  
oproc za 100 z ł. w . a. 103 40 103.60 

T ow . a n s tr . ho), państw a
po 600 f r .......................  146.— 146 50

Kol. półn. po 100 zł. m. k. 95 85 96 25
Kol. Lomb. w en. po 500 fr. 142 — 142 60 
K o l.G loggn . za 100 z ł. . 81 .60  82.60 
T ow . żeg . p a r. na Don.

za lito  z ł. m. k .......... 97 50 98.60
Lloyda za  100 z ł. . . . 90 —  91 . ~

6 .  L o s y .
ln s t. k red . d la handlu  po 

100 z ł.  w. a ......................

39 25
37 75 
36 75
38 26 
22 75 
25—  
16.75

39. -  
101 50
39 75 
38.25
37 —
38 75 
23 — 
25 50 
17 —

132.10 132 25

pien . tow  r.
i T ow . żeg . p a r . na Dun. po
! 100 z ł. m. b .......................  104 -  104. 0
Pożycz. T ry e .p o  lOOzł. w .a .127.60 128 — 
Pożycz, m iasta Budy po

40 z ł. w. a ................................38.75
E sterh azeg o  po 40 z ł. m. k 101.-

* 40 *
s  10  ,

C larego „ 40 „
S t. G enois „ 40 „
W indiselig i Stza 20zł.
W ald ste in a  20 „
K eglevieha 10 „

W e k s l e .
(N a 3 m ies iące .)

Am sterdam  za 100 zł hol. — 
A ugsburgza lO O zł. w . p.  n 113 20 113 30
B erlin  za  100 tal. . . . — . —  , _
W rocław  za  100 ta l. . . — — — —
F ra n k fu rtz a  lOOzł. w, p.-ri 113 30 113 60
G enua za  100 lir . picm.  ------- -----------
H am burg za  100 M. B, . 100 20 100 40
L ip sk  za  100 ta l .— . — — __
L iw u rn a  za 100 l ir . tosk.  __ — .—
Londyn za 10 ft. sz t . . 134 20 134  20
Lugdun za 100 fr. . . . —______
Medyolan za 100 z ł. w. a — —  —
M arsylia za 100 fr. . . . — —  _
Paryż za  100 f r ...... 53.20 53 20
P rag a  za  100 z ł. w. a. . — .   — , __
T r je s !  za  100 z ł. w. a. . — . — __.—.
W enecya za  1 0 0 zł. w . a. —.   —

(31 dni po u k a za n iu .1 
B u k aresz t za  100 p ias t, woł — .— — .—
Konstantynopol z a  100 p ias t. tu r .  — . —

K u r s  z i o l e .
pien.

D ukaty ces. men. . . .  6 .32
dtto . pełnej wagi . . 6.31

K o r o n a ................................. 18.45
20f ra n k ó w k a ................... 10 67
R osyjski im pery. . . . 10.95 
T a la r  zw iązkow y . . . 1 .991/ .  2 .—
S r e b r o ............................. 132.75 133 —
K u rs korony w k. kasach  13 z ł.  50

tow ar.  
6 .33  
6 .32 

18 50 
10.68 
10.98

k Tr o n i k  A.
(P rzy p ad ek  na ko lei.) Dnia 20go b. ro. w yskoczył z  s z jn  pociąg c ię ża ­

rowy z K rakow a idący, a lo m iędzy Ł ańcutem  •  R zeszow em  pod K rasną . L o­
kom otyw a z jed en as tu  wagonam i w yw róciła  się , ale n ik t n ie popadł tu w n ie ­
szczęście  p rócz  konduktora  pocztow ego K., k tó ry  upadkiem  ogłuszony, wt R z e ­
szow ie s ta ran iom  lekarzy  poruczony  zosta ł.

(C iało znalezione pod D aw idow em .) Podług ra p o rtu  urzędow ego z W in ­
n ik  znaleziono w pobliżu D a w i d o w a ,  w obw odzie lw ow skim , ciało m łodego 
w ło śc ian ina  Ł a k a sz a  B , jed n ak  n iedostrzeżono  na nim żadnych  śladów g w a ł­
tow nej śm ieroi, prócz k ilk u  sińców  na kolanach i ło k ciach , k tó re  zapew ne z tąd  
pow stały , że  n ieboszczyk  m usiał p rzed  zgonem  czo łgać  się  na ręk ach  i nogach- 
D alsze  jed n ak  śled z tw o  je s t  je s z c z e  w  toku.

(K s. Antonio B re śc ia n i f . )  W  p ierw szych  .dniach b ieżącego m iesiąca 
u m arł w R zym ie ksiądz  Antonio B reśc ian i z zakonu Jezu itó w , sław ny rom an- 
■opisarz w łosk i, a  o jego  życin  i pianiach podaje k o responden t G azety W a r­
szaw sk ie j z R zym u n astęp u jące  szczegóły  : A utor ten zam ierzy ł rom ans cb rze - 
ściańskim  uczyn ić , zam ienić go w szko łę  cnoty i pobożności dla m łodzieży, 
odziać godziw e, spokojne i praw e uczucia  w tę  sam ą tkan k ę  poezyi i ja s k ra ­
w ość ko lory tu , w jak ie  pow ieśc iop isarze  now ożytnej szko ły  zw ykli p rzy stra jać  
nam iętności. N ie m ając w szak że , ja k  się  nam zdaje, talen tu  odpow iedniego tak  
trudnem u zadan iu , czy też  zanadto skrępow anym  będąc przep isam i sw ego z a ­
konu, zab ijającem i sam odzielność i fan tazyę, zostaw ił tylko w iele  utworów, p rz y ­
pom inających n irź le  rom anse pani de G enlis z m niejszą dozą łez  i kw ilącej 
uczuciow ości. D zieła czcigodnego zakonn ika  są  ro zw lek łe , drobiazgow e, nudne, 
b ez  ognia, bez  życia, a  w n iek tó rych  ustępach  raz iły b y  n aw et ck liw ością  i wy­
ra d za ły b y  nieodbicie p rz e sy t w czy teln iku , gdyby ich  n ie cechow ała  w szędzie 
p rzed z iw n a  zew n ę trzn a  fo im a i najczystszy , na jog ładn ie jszy , najśp iew niejszy

język ,  na jaki  zdobyć się może za dni naBzycb ojczyzna  T a s s a ;  nie mówię o j .  
czyzna Dania, albowiem /n iew ieśc ia ły  wśród płynności i m elod .i  swojej styl 
Jezuity ,  nie tchnie nigdzie tą dz ia rskością  p rawdziw ie  tnęzkich natchnień , nie 
w zb iera  nigdzie tą lawą burz liwych lecz wszechpotężnych uczuć, która cię  pali  
w skroś  dantejskich okresów i śc iska  ja k  żelazoą obręczą.  Młode pokolenie 
włoskie wykszta łc iło  się  na „niedzielnych szkó łkach1* zacnego lite ra ta ,  i jeś l i  
n ie miłość cnoty, to z nich zaczerpnęło  przynajmniej czystość stylu i popraw­
ność w pisauiu; ojciec Breśc iani  w niedosta tku  innych p isarzy ,  gdyż Manzoni 
płodność swoję na kilku a rcydzie łach  ograniczył,  był od lat dwunastu  W a l ta r  
Scottem rzymskiej m łodzieży;  nie  wiem, czy go chłopcy z aw szę  czytali,  ale 
panienki lubowały niesłychanie w jego p ism ach; był on rozkoszą  zakładów w y­
chowawczych i ochronek żeńskich . W szystk ie  cz ternas to  i piętnasto le tn ie  dz ie ­
w czę ta  kerhały  się w Żydzie werońskim, w S t rze lcu  z V ncennes i w ż u aw ie  
papieskim, którego śmierć nie dozwoliła mu skończyć. Ala dla ludzi poważnych 
krom wzoruwej w łoszczyzny znamionującej jego pisma, ważriem jes t  do s lu -  
dyów obyczajowych źródłem książka jego p. n. Edmund czyli zwyczaje  ludu 
rzymskiego. O B reśc ian i  żyt długi czas z ludem tute jszym i wniknął  we w szy ­
s tkie  tajniki jego życia, n iedostępne częstokroć dla cudzoziemca. Wszyscy, k tórzy  
chcą o Rzymie, a inianou-icie o Rzymianach pisać, powinni odczytać to sumienne 
i szacowne dzieło. Kiedy postęp materyalny coraz  bardziej  zac ie ra jący  miej­
scową oryginalność i wyrabiający  ludnościom jednosta jną,  kosmopolityczną fizy- 
onomią, pociągnie gąbkę  swoją po wybitnych rysach  rzymskiego typu, oblicze 
Romy, w iern ie  odfotografowane w stronnicach znakomitego p i s a rz a ,  nęcić  nas 
będzie dumnym swoim a n ieraz namiętnym urokiem i s ta rczyć  wzorów mala­
rzom pióra.

(D odatek )


